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PROJEKT 
Giełdy zbożowej з W S0SHOWCH. 
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Pomimo, że niedawno poruszaliśmy kwe- 
ję eksportu zbożowego; dziś znów do 
niego powracamy. Temat to wielce obcho: 


dzący nasz ogół, jako š 
Yego | bytu Ед) ziem janina; w 


лу 
od УЫ ność Чөн chw ih która podstawy 
tej gałęzi przemysłu poddaje ciągłym zmia- 
nom, dz ł ym dodatnio lub jemnie. 
Zmiany te są nieuniknionym wynikiem sa- 
mego handlu i od nas tylko zależy dodatnie 
poprzeć, ujemne zniszczyć w samym zarodku 

Władze wyższe, wnikając w całą ważność 
eksportu, o ile tylko mogą starają się utrzy- 
mać go w tem stadium, jakie pożądanem jest 
dla nas; ułatwiają więc ogólny handel coraz 
to w Шү sposób, napi zykład za pomocą s 
cyjalnych taryf, zaliczek na towar, taniego 
kredytu i t. d., pozostawiając tylko osta- 
teczną sprzedaż właścicielowi. Najtrudniej- 
więc manipulacyje przy niezwykle skom- | 
plikowanej działalności, jaką przedstawia 
eksport zbożowy, byłyby zwalezone, gdyby | 
właśnie nie owa sprzedaż, do rozpaczy cza- 
sami przyprowadzająca handlowca. Każda | 
niemal miejscowość, każdy prawie kupujący 
ma swój specyjalny gatunek zboża, którego | 
poszukuje i którego nie zamieni na inny. 

Przy mnóstwie odcieni, jakie posiadają pro- | 
dukty rolne, potrzeba niemałego sprytu i 
umiejętności, by każdego oddzielnie zado- | 
wolnić i tem utrwalić raz zawiązane stosun- | 
ki handlowe, i, ео ipso umożebnić zbyt to-| 
waru za gra anice, co w obec z запеј pedant М 
туі naszych sąsiadów, jest rzeczą wcale nie- | 
łatwą. Mowa tu, rozumie się, o eksporcie 
wyłącznie lądowym, gdyż łatwiej sprawa | 
ta przedstawia się w portach, gdzie partyje 
zboża sortują wedle gatunków, jakie dany 
kraj poszukuje i, tak rozdzielone dopier: 
wysyłają do wszystkich bez wyjątku pań 
Enropy, a nawet poza jej granice. 

To też w zeszłym jeszcze roku, jeden 
z większych ае krajowych | 
wniósł projekt urządzenia w Sosnowcu 
giełdy zbożowej, a raczej przeniesienia jej 
do nas z Gliwie. Obeenie projekt ten dos 
obszernie omówiony został w jednym z osta- 
tnich numerów „Wiestnika Finansow 
Promyszlennosti*. Zbyteczuem byłoby do- 
dawać, że myśl ta znalazła poparcie autora 
artykułu, który, z prawdziwą znajomością 
rzeczy, zapatruje się na urzeczywistnienie 
planu i tem samem na danie handlowi i ek- 
sportowi zbożowemu u nas silnych podstaw, 
eo, rozumie się, nie bardzo przypadłoby do 
gnstu Niemcom, przyzwyczajonym do nada- 
wania cen naszym produktom, według swe- 
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zimisię i spekulującym przez to samo 
na nasz koszt. 


Ozując też, й 


że u nas gotuje się coś takiego, 


|co mogłoby sparaliżować dotychczasowe ich 


ld jeszcze przed opublikowaniem po- 
wyższego projektu, poczęli starać się o wpro- 
wadzenie b: pór dola zniżonych taryf na 
przewóz zboża z Rosyi do swoich miast, by 
za pomocą tego chwycić bezpowrotnie. (cały 
handel w swoje ręce. Dotychczas nie pe- 
wnego w tym względzie nie postanowiono 
jeszcze i mamy niepłonną nadzieję, że 
zamiary Niemców spełzną na niezem, gdyż 
śmiałoby uważać można za klęskę wprowa- 
dzenie taryf bezpośrednich, o ile jedno: sześnie 
nie byłyby urządzone taryfy lamane, jak do- 
tychczasowe, w niezem nie różniące się od 
pierwszych. 
Na wykazanie wszystkich zły stron, 
akie pociągnęłoby za sobą urzeczywistnie- 
nie starań niemców, nie pozwala nam szezu- 
płość miejsca; powiemy tylko, że już teraz 
уон się w Katowicach towarzystwo 
akcyjne z zakładowym kapitałem pół mi- 
lijona marek, mające na celu otworzyć ogro- 
mne magazy ny i urządzić handel bożowy, 
wszystkiemi czynnościami w хакі jego 
odzącemi. Łatwem jest do przewidze- 
|nia, jakie skutki pociągnęłoby za sobą nie- 
oględne oddanie całej produkcyi rolnej w 
r niemców; to t o ile słychać, sku- 
teczne środki zaradcze zastały przez intere- 
sowanych podjęte, a co więcej znalazły one 
przychylne „przyjęcie w odpowiednich sfe- 
ach; ujawnia się to choćby w tem, że ma- 
gazyny zbożowe w Sosnowcu, Granicy i 
prawdopodobnie w Aleksandrowie, dopro- 
wadzone zostaną do wielkich rozmiarów, a 
prócz tego, koncesyje na budowę takichże 
| magazynów przez osohy prywatne, mają 
| być ułatwione, jak to ma miejsce za gran 
Odgłosy z ostatniego niebyw; ałego ruchu 
zbożowego smutnym echem odbijają 
większości eksporterów, którzy nie wszędzie 
i nie zawsze korzystnie zbywali zbożć Dro- 
(gi żelazne, pomimo energicznych i skutecz- 
jnych środków, podjętych w celu ułatwienia 
kaadin często bardzo, pomimowoli, stawaly 
na przeszkodzie do utrzymania stosunków 
pomiędzy kupującym i sprzedającym, głów- 
nie zaś bruździły nieterminową dostawą i 
narażaniem ładunków na zepsucie, przez 
niedostateczne ieh przechowywanie. Rozu- 
| mie się, że okoliczności te ujemnie wplywa- 
ły na wartość zboża, gdyż pozbyć się towaru 
trzeba było za jakąkolwiek cenę, nie chcąc 
zupełnie go stracić. Пе więc urządzenie wy- 
godnych magazynów jest pożądanem, łatwo 
każdy zrozumie, zwłaszcza, że tylko przy ich 
pomocy, handel racyjonalnie prowadzonym 
być może Semamif. 
Sosnowiec, 27 maja, 
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Z Dąbrowy Górniczej. 


(Коев. „Тудой.“©) 


Z dniem 1-50 lipca r. b. kopalnia węgla 
„Łagisza* Towarzystwa „Ostrowski i Lu 
bieński* zawiesza roboty. Główną przyczyną 
zawieszenia jest brak jakiejkolwiek dogo- 
dnej arteryi komunikacyjnej z Dąbrową, 
wskutek czego kopalnia „Łagisza“, mogąca 
dawać dziennie do 30-tu wagonów wyboro- 
wego węgla, w obecnych warankach, przy 
sprzedaży li tylko detalicznej, egzystować 
nie może.  Kilkuwiorstowa odległość od Dą- 
browy czyni dla Towarzystwa przeprówa* 
dzenie linii kolei żelaznej, lub wreszcie ko- 
lejki powietrznej, za kosztownem: chciało 
wprawdzie Towarzystwo zawrzeć umowę 
z fabryką cementu „Grodziec* o przeprowa- 
dzenie kolei na koszt wspólny, do zgody je- 
dnak nie przyszło. А szkoda, bo kopalnia, 
posiadając wyborowy gatunek węgla, miała 
wszelkie dane do pomyślnego rozwoju, a z 
racyi zwinięcia takowej, garść ludzi bez 
chleba pozostanie! 

„Ten się smieje prawdziwie, kto się śmie 
je na ostatku“ 
rzącej się epidemii, towarzystwo dzierża- 


wców b. okręgu zachodniego, posiadające 
dużo.. wolnego miejsca, wybudowało, na 


koszt wspólny z kilku innemi towarzystwa- 
mi, lazaret choleryczny. Z końcem roku 
wszystkie towarzystwa zwróciły przypada- 
jące na nie, w stosunku do ilości robotników, 
sumy za wybudowanie i utrzymanie lazaretu 
i postanowiły takowy nadal w gotowości 
utrzymywać, Z końcem roku 1893 Towarzy- 
stwo Dzierżaweów znów zarządało zwrotu 
odpowiednich sum za utrzymanie Jazaretu. 
Wtedy jednak „Dąbrowska fabryka ma- 
вашу która z początkiem roku 1898 zmie- 
nila właściciela, odmówiła zwrotu przypada- 
jącej na nią sumy; liczyła howiem, że widmo 
epidemii pierzehło już bezpowrotnie. Tym- 
czasem z początkiem b. m. w Sielen zdarzyło 
się kilka wypadków, a wskutek tego władze 
zwróciły się do wszystkich towarzystw 2 za- 
pytaniem, czy posiadają odpowiednie po- 
mieszczenia. _ Dąbrowska fabryka maszyn 
nie omieszkała powołać się tal 
„Dzierżawców”, lecz, niestety! ci ost: 
w yli temu. Z јака? gotowością i 
śpiechem wspomniana fabryka uiścila wtedy 
wszystkie koszta! 

Dnia 24 b. m. zawitało do Dąbrowy towa- 
rzystwo dramatyczne pod dyrekcyją p. S. 
Sarnowskiego. Przedstawianą jest wyłącznie 
operetka. Tow twu powodzi się nadspo- 
dziewanie dob spragniona bowiem tego 
rodzaju rozrywki publika garnie się z zapa- 
łem do przybytku Melpomeny, Gra artystów, 
jakkolwiek w ogóle dużo do życzenia pozo- 
stawia, w szczegółach jednak zasługuje rze- 
czywiście na uznanie. Zwłaszcza gra pp. Jó- 
zefowicza i Kellera cieszy się zasłużonem po- 
wodzeniem; z artystek zaś p. Lewkowicz 
swoim miłym głosikiem zjednywa sobie hu- 
czne oklaski. Vilis. 


— 


Z miasta i Okolic. 


— W niedzielę, jako w rocznicę uroczy- 
stego dnia Koronacyi Ich Cesar h Mości 
Najjaśniejszych Państwa, odprawione zo- 
stały uroczyste nabożeństwa w świątyniach 
wszystkich Miasto od rana przy- 
brane było flagami, a wieczorem zajaśniało 


syje Bożego Ciała odbyły się 
trzy w ubiegłym tygodnia. W nie- 
dzielę celebrował ksiądz łaciński, wyszedł 
м kościoła po-Dominikańskiego prowadzony 
p rejenta Filipskiego, baldachim niesli 
Dr. Sobański, rejent Cedrowski, prezy 
dent miasta Brokowski i W. Zaleski, Do 
ostatniej chwili zdawało się niepodobień- 
stwem, by procesyja odb, mogła; niebo 
było zachmurzone i co chwila padał deszez. 


Дев: 


| parafii Mil 


— W roku 1892 wskutek sze- | z 


Z chwilą jednak wyjścia procesyi zajaśniała 
prześliczna pogoda i trwała do końca. Nie- 
zmiernie wdzięczny widok przedstawiała 
w tym dniu setka dziewcząt od 5 do 8 lat 
wieku, ubranych biało i podórzymającyeh 
olbrzymi wieniec, otaczający Najświętsz, 
Sakrament i cały kler; było to grono zwykły! 
na majowych nabożeństwach maleńkich asy- 
stentek. We ezwartek rana procesyja wyszła 
z kościoła ernardyńskiego i przy wspa- 
niałej sko cztery ołtarze. Cele- 
brował тере К оќсіоіа, ksiądz Zagrzejewski, 
prowadzony przez naczelnika stacyi Oybul- 
skiego i inżyniera Wolskiego.  Baldachim 
nieśli pp. Dąbrowski, Nesterowiez, Koźmiń- 
ski i Wiśniewski. Niezliczone tlumy ludu za- 
legły ulicę i plac, przy których urządzono 
ołtarze. Na zakończenie ostatnia procesyja 
a od Pijarów. Najświętrzy Sakrament 

niósł ksiądz dziekan Jankowski, proboszcz 
| w. Celebransa prowadził wice 
prezes sądu okręgowego rz. radea stanu 
Srzednieki,  Baldachim podtrzymywali pp. 
Brokowski prezydent miasta, Nesterowicz, 
inżynier Wolski i Zaleski. Zarówno w uro- 
żystość Bożego Ciała, jak i w oktawę, chór 
przy kościele Pijarów wykonał 


roczna majówka na rzecz Towa- 
Dobroczynności projektowana jest 
ñ 10 czerwca. Bilety po rs. 2 są do 
nabycia u gospodyń zabawy.. Urządzający 
majówkę starają się usilnie, by zabawa zo- 
stała o ile można urozmaicona, krzątają się 
też koło urządzenia kosztem gospodyń i go- 
spodarzy bufetu. Punkt zborny w sali hotelu 
litewskiego. 

— Jubileusz kapłański. Jak to już pi- 
saliśmy, w d. 6 czerwca w Ozęstochowie od- 
będzie się uroczystość jubileuszowa, z okaz, 
5O-letniej rocznicy kapłaństwa ks. kanonika 
Michała Nowakowskiego. Jubilat cieszy się 
powszechną sympatyją mieszkańców Często- 
chowy, w której sprawuje Ha ty kapłań- 
skie od lat 16, Ке, kanonik Nowakowski 
urodził się w Kleczewie w r. 1819. Po ukoń- 
czeniu geminaryjum we Włocławku wstąpił 
do akademii ЧАДА w Warszawie. Bwle- 
cenia kapłańskie otrzymał w r. 1844. Po- 
żątkowo był wikaryjuszem w Brzeźnicy, 
następnie został probosź п parafii Dobry- 
szyce i zarządzał tą p do roku 1848. 
Jednocześnie sprawował obowiązki dziekana 
pow. noworadomskiego. Przeniesiony na ad- 
ministratora parafii Koniecpol, w r. 1878 
przybył do Częstochowy. 

— Ofiary. Z otrzymanej od prezesa tego- 
rocznych wyborów Towarzystwa Kredy- 
towego Ziemskiego sumy 15, chór ama- 
torski przy kościele po-Pijarskim po rs, 4 
przeznaczył dla dwóch wdów bez środków 
utrzymania, pozostałe zaś rs. 7 na potrzeby 
tegoż kościoła. 

— Rangi. Zatwierdzeni zostali w randze 
radcy honorowego lekarze szpitali: 1) często- 
chowskiego N. M. Panny, Władysław Bie- 
gański; 2) noworadomskiego, św. Aleksan- 
dra, Wincenty Morozewicz; 3) będzińskiego, 
św. Aleksandra, Maksymilijan Źołędziowski; 
4) nadetatowy piotrkowskiego, św. Trójcy 
i lekarz więzienia piotrkowskiego, Konstanty 
Rejman. 

— Zmiany w duchowieństwie. Ks. To- 
masz Sobiepanek miancwany został admi- 
nistratorem parafii Gidle, w pow. nowora- 
domskim. 

— Komitet kolonij let pod prze- 
wodnietwem prezesa р. W. Wizbeka w Ło- 
dzi pracuje energicznie nad wysyłaniem ubo- 
giej dziatwy do letnich siedzib, Dnia 15-g0 
czerwca wyruszy pierwsza partyja: 90 chłop- 
ców do wsi Krzyżówki pod Andrzejowem, 
zaopatrzonych w bieliznę, ciepłe pelerynki 
i kapelusze, ubrania zaś i obuwie wszysey 
winni mieć własne, Druga partyja: 50 chlop- 
ców, znajdzie pomieszczenie pod Kielcami, 
w dobrach tutejszego fabrykanta p. J. K. 
Poznańskiego, w oddzielnym na ten cel 
urządzonym domku. W tym roku komitet 


zajął się równieź i biednemi ehoremi dziew- 
czętami. 

— Burza, która w d. 22 b. m. przeciągała 
obok Piotrkowa nad  Kłobuckiem, w pow. 
ezęstochowskim, trwała zaledwie pół godzi- 
ny, a jednak poznosiła mosty, popsuła drogi 
i wyrządziła liczne szkody w polach. W la- 
sach dnżo połamanych drzew. W tymże dniu 
i w tymże powiecie grady spadły w gminach: 
Lipie, Popów, Kamyk i Panki. Najwięcej 
ucierpiały żyta już wykłoszone. 

Z Łodzi piszą do „Gaz. Warsz. *: 
je w okolicach Łodzi zapowiadają się obie- 
cująco, na co bardzo dodatnio wpłynęły 
wczesne ciepłe dni wiosenne, W handlu zbo- 
żem panuje wielka stagnacyja. Na ostatnim 
targu za korzee pszenicy płacono 4 rub. 
50 kop, żyta 3 rub. 15 kop., owsa 3 rab, 
jęczmienia 3 rub. 50 kop. Za pud grochu 
polnego dawano 1 rub. 10 kop., za pud sia- 
na 40 kop., słomy 25 kop., za korzeć kar- 
tofli I rub. Pół sążnia drzewa sosnowego, 
miękkiego, miary kubicznej, kosztuje tutaj 
8 vrub., pół sążnia drzewa takiegoż, twar- 
dego, tejże miary 8 rub. 50 kop. Fabrykanci 
tylko nasi nie uskarżają się na ciężkie cza- 
sy. Prawie wszystkie większe fabryki obni- 
żyły chwilowo ceny szyrtyngów, creas, bo- 
jek, oraz różnych towarów farbowanych 
od 1, do 1⁄, kop. na arszynie. 

— Gratyfikacyja. Na odbytem w ubie- 
głym tygodniu posiedzeniu rady zarządzając 
сеј kolei fabryczno-łódzkiej przeznaczono na 
wypłatę gratyfikacyj urzędnikom za rok ze- 
szły rubli 28,000, z których rubli 18,000 

rzeznaczono dla urzędników w Łodzi i Ko- 
uszkach, resztę zaś dla biura ządu 
w Warszawie. Tak znaczną w porównaniu 
z ubiegłemi laty gratyfikacyję zawdzięczają 
urzędnicy dobrym zyskom, jakie w ubiegłym 
roku pomieniona droga osiągnęła. Wypłata 
uskuteczniona będzie w tych dniach. 

— Do Moskwy z Łodzi nadeszły perkale 
bielone przy pomocy elektryczności, Nadesła- 
ła je firma J, Heinzla. Nowym tym sposobem 
bielone, od lat paru, przez p, H, tkaniny nie 
różnią się na pozór od bietonych dotycheza- 
sowemi sposobami, mają jednak tę przewa- 
Si, iż są znacznie trwalsze; dawniejszy ha- 
wiem sposób niszczył tkaninę w pewnym 
stopniu, wskutek nadgryzienia, czego unika 
się w zupełności, bieląc prądem elektrycznym. 

— Ma ementarzu. Do Słowa dónoszą, że 
па omenta żydowskim w Tomaszowie 
rawskim stwierdzono fakt niesłychanego 
niedbalstwa grabarzy. Podezas jakiegoś po- 
grzebu spostrzeżono na świeżo poruszonej 
ziemi ciało dziecka, ogryzione na udach 
i grzbiecie aż dokości. Okazało się, że zbyt 
płytko zakopane ciało lis z pobliskiego lasu 
odkopał i ogryzł, co zresztą zdarza się po- 
dobno nie po razpierwszy. 

— W Kłobucku, z rozporządzenia na- 
czelnika powiatu częstochowskiego, komitet 
sanitarny pod przewodnictwem miejscowego 
lekarza, p. WI. Brzozowskiego zajął się ot- 
warciem chwilowego szpitala eholerycznego, 
który od r. z. już jest gotowym, a w razie 
pojawienia stę epidemii, może poważne usłu- 
gi oddać miejscowej ludności. Dom użyty 
ua szpital znajduje się na krańen miasta 
i oddzielony jest zupełnie od sąsiednich 
posesyj. 

— Z Częstochowy pisze „Kur. Codz.*: 
Pracownicy kilku fabryk tamtejszych w osta- 
tnich czasach sprawili bardzo ozdobne cho- 
rągwie kościelne, które ofiarowali do fary 
św. Zygmunta.—Budują tu dwie odlewnie 
żelaza i naczyń emalijowanych na średnią 
skalę.—Założona przed rokiem {Кайа me- 
chaniezna o 10 warsztatach, pod firmą 
„Oderfeld i Kohn“, niedawno została zwi- 
niętą, z powodu—jak mówią niedoświad- 
czenia kierowników nowej fabryki—Zmart 
tu po krótkiej lecz ciężkiej chorobie В, 
Коһп, założyciel pierwszego młyna paro- 
wego i papierni w Częstochowie. Zmarły, li- 
czący 93 lata, cieszył się sympatyją współ- 
mieszkańców; na pogrzeb jego wyległa pra- 


urodza- 


wie cała tutejsza ludność izraelska. 
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T V p. z 1 B N 3 
— Z; Eodzi piszą do „Gaz, Handl.* pod dniem | wy rekord w godz. 2, m. 16 sek. 41 również fra vi io 
28 maja, co następuje: Sezon zimowyjjuż się roz-|wolocyptdale „Peregrine“, — W Warstawie zać Licytacy je w obrębie gubernii. 
począł. Zjazd kupców w ćelu poczynienia таки |w ruskim klubie cyklistów 4.18 b. m, odbyły 
pówhdotąd jeszcze nfeliczny, głównio przybyli siç biegi: 26-wiorstowy, w którym otrzymał Tua-| — vy Quin 24. maja (6 ezerwea), w majątku 


odbiorcy z Moskwy, z którymi tranzakcyje nie 
przybierają większych rozmiarów. Wogóle na ryti- 
ku panuje pewna senność, która łatwo da się Wy- 
tłomaczyć wobec zniżki, jaka nastąpiła na wsze- 
lakie towary bawomiane i wobee aporczywie kra- 
żących pogłosek o dalszój jakoby nastąpić mającej 
rodukeyi cen. W ostatnich dniach ceny na towary 
bawełniane zostały obniżone 0 t, do 3, kop. 
arszynie, co głównie przypisać należy niskim ee- 
nom materyjału surowego, Ze zbiorów  Śródkowo- 
azyjatyckieli uległy zniżee głównie gatunki niższe, 
jak np. mazandorsńska i chorasańska; marki zaś 
wyższe, z wyjątkiem bawełny orywańskiej, utrży- 
mały się przy dawnej conie, Co do towarów Bo- 
towych, to, według ostatniego cennika tutejszego 
towarzystwa wyrobów bawełuianych Karola Seheih- 
lera ceny na główniejsze towary są następujące: 
barchany gd 1433—16 kop. arsgyn, kartony 81/,— 
1134 kop. perkalo 63/,—13//, kop. (perkale koloru 
żóltegó, czerwonego, zlelonogo 0 1 kop. droższe), 

apolam © 131, kop, HJ. 1% kop. VA. 164; 
kop. VE 181, kop, VS 201, kop, VO 24 kops 
VU 28 kop, VJ. 18 kop. Towary wełniane do- 
tychczas ntrzymały się na dawnym poziomie, 
leez nlegną prawdopodobnie też zniżee wobec vad- 
produkeyi i względnie słahogo przebiegu zimy ze- 


szłoroczniej, skutkiem czego ogromus ilość towa- 
rów pozostała jeszeze na składzie. 
Jakie właściwie przybierze rozmiary ruch 


tranaakcyjny w bieżącym sezonie i jaki będzie je- 
go przebieg, trudno na razie zaopiniować, zależeć 
оп bowiem będzie od wielu czynni Niemniej 
praoto traktat handlowy, a więc konkureneyjs do- 
mów zagranicznych; z jednej strony, z drugiej 
zaś niomniej znaczące. współzawodnictwo fabryk 
moskiewskich, wzrastające z roku na rok, Imdzą 
dość poważne refeksyje 1 zupełnie uzasadnioną 
obawę tutejszych fabrykantów co do ostatecznego 
ukształtowania się konjiuktur na przyszłość, Т. 
Czasem wysłani przez tutejsze domy komiwo- 
jażerzy uskarżają się па konknrencyję, Јака nam 
na naszych rynkach odbiorczych wytwarza współ 
zawodnietwo tak pierwszych, jak drugich. Jak 
wiadomo, współzawodnictwo z Moskwą ograniczało 
się dotychczas li tylko da towarów bawełnianych, 
wyroby bowiem wełniane były, 26 tak powiedzieć, 
przywilejem aiszego" przemysłu, W ostatnich jed- 
nak czasach znaczna ilość powstałych w Moskwie 
fabryk wyrobów wełnianych zaczęła także rugo- 
wać tę gałęż przemysłu łódzkiego. Co się ty- 
czy traktata Handlowego, to jakkolwiek nie wat- 
pimy, że wytworzył on pewną” konkureneyje z za- 
granicznemi domami, jedna nie patrzymy. już 
tak pesymistycznie w przyszłość, voraz bardziej 
przekonywając się, że zbyt przesadzone były oba- 
wy i przepowiednie со do modyfikacyj colnych, 
rzekomo tutejszej produkcyi grożących. 

W swoim czasie donosiłem Wam, Że na towa- 
ry, przywożone koleją fabryczno-łódzką do Łodzi, 
został nałożony podatek, јако potrzebny fundusz 
na utrzymanie  zreogranizowanej policyi miejskiej, 
Ponieważ ma odbytoój w tym celu w magistracie 
pómiędzy municypalnością miasta а rezrezentan- 
tami drogi naradzie nie przyszło do porozumienia 
co do korzyści z tego dochodu dla kolei, wobec 
tego sprawę tę skierowano па drogę nrzędową, 
przedstawiając ją do, rozstrzygnięcia władzom, 
W tych dniach właśnie zapadła decyzyją i na od- 
bytej przez specyjalną komisyję naradzie zadecy- 
dowano przeznaczyć dla kolei 310], tutyłem bo- 
nifikacyi od тор. 187,000 rocznie preliminowanego 
dochodu g tego żródła, 

— Dla wiadomości cyklistów. 
Gazety Petersburskie rozpisują się düšo o wycieczte 
welocypedowaj; jaką zamierza dokonać, a nawet już 
rozpoczął niejaki pan Pfaler. Cyklista wyjechał 
z Moskwy w dniu 20 b.m. na welocypedzie do Kijown, 
i podróż wynoszącą około 1,000 wiorst obiecuje 
odbyć w ciagu pięcin dni, Z Kijowa p. Pfaler 
puszcza się przez Warszawę, Berlin do Paryża. 

miały welocypedysta dokona swego zamia: 
wiemy, ale że sławie p. Reinsteina ciężki 
cios zadać może, to jest widoczne. 

— Qykliści petersburscy, obliczani na dziesiątki 
tysięcy ludzi, są zachwyceni. Naczelnik miasta 
gen. Wahl wydał rozporządzenie, dozwalająco 
jeżdzić na welocypedach po wszystkich ulicach. 
Na Nowskim Prospekcie tylko przestrzeń od plaeu 
Admiralicyi do mostu Policyjnego jest wolną od 
cyklistów, oraz ogród letni; wszędzie indziej mogą 
bujać swobodnie na swych żelaznych rumakach. 
Odnośne przepisy zostały jnż ogłoszone i miasto 
roi się od wolocypudystów pędzących wśród naj- 
ludnicjszych mlie i dość zręcznią (trzeba im to przy- 
znać) wymijających na takim Newskim np. praw- 
dziwą falę powozów i dorożek. 

— Z Warszawy donoszą nam 0 nowych nagrodach 
w różnych rekordach i wyścigach cyklistów, zdo- 
bytych na welocypedach „Peregrine“ i „Priamph”, 
© oprócz biegów, jakie czytelniey znajdą wy- 
szczególnione na ostatniej stronie w dzisiejszem 
ogłoszeniu, miały miejsce biegi nastepujące. Wiel- 
ki międzynarodowy biog Bordeau-Paryè dnia 19 b. 
m., w którym słymy ©. Luear z Liwerpoolu wy- 
grał TI główną nagrodę, przejechawszy dysta 
560 wiorst w godzin 25 m. 41 na welocypedzie 
„Peregrine“; zaś pan Schaefer z sTanchester wy- 
kazał najlepszy z dotychczasowych bo 75-wiorsto- 


grodę, medal złoty, porucznik Michajłow; П na- 
grodę, medal srebrny, porucznik Moller; HIT ná- 
grodę, medal bronzowy p. Cichocki—pierwsi dwaj 
ua _ welocypedach „Oliampion-Triumph', trzeci na 
welocypedzie „Peregriue'. W biegu 10-wiorsto- 
wym —I nagrodę, medal złoty, wziął kapitan 
klubu prof. Jurkiewicz; IE nagrodę medal srebrny, 
porucznik Balk, obaj na welocypedach ,Cavalier: 
Triumph*—W biegu 1-wiorst, szą nagrodę po- 
wtórnie: wziął p. Michajłow na „Triumph'ie“, Gdy 
dodamy do {едо znany sukces p. Boergera i p. 
Duszyńskiego w Kaliszu 27 b. m. przez których 
zostali na głowę pobici wszyscy jeźdźcy zagra- 
niezni i gdy powiemy, że p. B. jechał na welocy- 


pedzie „Poregrinś, a p. D. na welocypedzie Tri 
umph*—to rzecz widoczna, że te dwa welocypedy 
trzymają we wszystkich tegorocznych biegach 


prim niezaprzeczony. 


M _ 
Wiadomości bieżące. 


= Decyzyja izby sądowej. Wydział hypo- 
teczny przy sądzie okręgowym w Suwał- 
kach, decyzyją zapadłą w dniu 12 maja r. z, 
w księdze wieczystej dóbr Ginczany, w po- 
wiecie Sejneńskim, odmówił wykreślenia 
z wykazu hypotecznego pomienionych dóbr 
ostrzeżenia о sprzedaży z powodu, że wnio- 
sek w tym względzie zeznany został przez 
delegowanego radcę dyrekcyi suwalskiej 
przed sekretarzem wydziału hypotecznego 
a nie przed rejentem, Izba sądowa jednak, 
wskutek apelacyi, decyzyję powyższą uchy-| 
lila, uznając jednocześnie, wnioski 
o wystawieniu dóbr na sprzedaż, jak nie- 
mniej o wykreśleniu ostrzeżenia о sprze- 
daży mogą być zeznawane przed sekreta- 
rzem wydziału hypotecznego, 


_ 
ROZMAITOŚCI. 


ja Lombrosa o człowieku- 
uomo-deliquente) znalazła po- 


Teo: 
тосуусу ( 


| wašnego przeciwnika w Berlinie. Dr, Bauer, tajny 


radea sanitarny, wystąpił z dowodami, še czaszka 
złoczyńcy podlega tymże samym prawom i formne 
łom metrycznym, со i czaszka każdego innego 


złowieka. Dr. Bauer oparł swoje wywody na 
tznych badaniach osobistych po więzieniach ber- 
fińskich í na podstawie tychże, podobnie jak Bis- | 
chof, Bsrdeleben i їшї, doszedł do wniosku, że 
nie można oznaczyć normy czaszki i mózgu u zło- 
ezyñeów. Wszelkie cechy, których Lombroso do- 


ратује u przestępców, znajdują się niejedno- 
krotnie i u ludzi czajnych, Wiele niedokład- 
ności i ni ustroju czaszki i mózgu 


nie pociąga za sobą Żaduyel objawów patologioze 
nych; inno znowu są wypływem przyczyn zewiię- 
trznych i nieraz wytwarzają się dopiero w więzie- 
niu, W ostatnim wypadku niebaczni badacze biorą 
skutek za przyczynę. Dr. Bauór kończy swą roz- 
prawę wnioskiem, že nio ma złoczyńców z przy- 
czyn przyródzonych, ale że wyrabiają się oni do- 
piero w społeczeństwie. 

Fizyjologija jazdy ua kole. 
Sławny doktor w Bordedux, Tissie, zajmował się 
przez dłuższy czas badaniem cyklistów, zwłaszczą 
po dłuższych przejażdżkach na kole, i porobił 
w tym kierunku rozmaite, bardzo ciekawe spostrze- 
żenia. W ostatnich czasach ogłosił оп obszerną 
rozprawę pod nazwa „Pizyjologija jazdy na kole“, 
w której opowiada naprzykład, że wszyscy ludzie 
chudzi, przed dłuższą a wytężającą podróżą, po- 
vinni się dobrze podkarmić, gdyż w przeciwnym 
razie podpadają autofagii. Zmniejszenie się 
szybkości jazdy wskazuje na początek autofagii, 
iwtedy zaraz należy się postarać 6 pożywienie. 
Podniecające trunki nie są w stanie zastąpić po- 
żywienia, tembardziej, йе d ie ieh zmniejsza 
się w miarę częstego używania, Alkoholu nie po- 
winien cyklista w czasie dłuższej podróży używać 
Wema фу u dopiero przy samym końcu, Głó- 
wnym warunkiem wytrwałości w jeździe na kole, 
jest zupełnie prawidłowe funkcyjonowanie wszy 
kich organów ciała jeźdzca. Najlepszymi cyklista- 
mi są ludzie, o silnych, szerokich piersiach, którzy 
przy każdym oddechu jak najwięcej powietrza 
wciąguąć w siebie mogą, 

Z kulą w mózgu. W jednej z klinik 
wiedeńskich zmarła niedawno na zapalenie 
płue pewna kucharka, u której przy sekeyi znale- 
zióno najniespodziewaniej kulę w mózgu. Jak się 
okazało, kobieta ta, będąc młodą dziewczyną, 
otrzymała przed 15-tu laty od swego zazdrosnogo 
narzeczonego postrzał rowolwerowy w głowę: Le- 
«лопа przoz parę tygodni w szpitalu, została лей 
po zagojeniu się rany wypuszczona, i odtąd, pomimo 
owej kuli w mózgu, nie doznawała wcale żadnych 
przypadłości, nie акатёде się nigdy na ból gło- 
wy. Żyła najspokojniej przez lat piótnaście i obe- 
еше do grobu wpędziła ją inna zgoła choroba. 


k | stawne, 


Kaszewice, w pow, piotrkowskim, na. sprzedaż 
różnych mebli i landa od snmy 1000 т. 

— 26 maja (6 czorwca) we wsi Szydłów na 
sprzedaż sprzętów domowych, krowy, bryczek, ną- 
rzędzi kowalskich i rolniczych, u także starego 
żelaztwa, od sumy 786 rs. 52 Кор, 

= 20 czerwca (2 lipca) w sqdzie zjazdowym 
w m. Piotrkowie na sprzedaż nieruchomości w 
Wolborzu, pod Ж 57 położonej od sumy 150 rs, 


— 2 (14) czerwca w urzędzie gminy Górki 
w Tuszynie na 8-ch letnią dzierżawę poczynająć 
od 1 (18) stycznia 1895 do tegoż dnia 1898 r. do- 


chodów kasy bóżnicznej w Tuszynie. 
— 17 (99) czerwca w urzędzie gminy Pajęczno 
na sprzedaż: 1) 8 morgów ziemi w Pajęcznie pod 
№ 180 położonej, od sumy 108 rs, 2) domu, tamże, 
pod № 5, od sumy 86 rs. 5 kop. 
02—04 maja (5 czerwca) w m, Zgierzu, w dómu 
рой % 102 przy ml. Zegrzańskiej położonym, na 
sprzedaż przędzy bawełnianej, ocenionej na 108 ra, 
— 30 maja (11 czerwca) w urzędzie gminy 
Kromołów ma dzierżawę od 1 (18) stycznia 1894 r. 
do togoż dnia 1897 r. miejsc do handlu na rynku 
wo wsi Zawiercie, od sumy 482 тз. 


Kronika giełdowa. 
29-g0 Maja. 


Ceny papierów publicznych nie potrafiły się 
utrzymać na wysokości poprzedniego tygodnia, lecż 
doznały małych obniżok z pówodn niedostatecznego 
роКирп; nie odnosi się to jednak do listów 4130/0 
ziemskich, za które płacono bez zmiany 100 
z nadwyżką małą, Spadły zaś o 50- kop. listy 
m, Warszawy, listy m, Łodzi i Wileńskie: listy za- 
gdy жай obligi kanalizacyjne były pa 
10113 pożądane, Na 60 listy prowineyjonalne 
przeważa  zuófiarowanie po 102.76, gdy zaś 00, pa 
100 są poszukiwane, 
Słaho 
dacyjno 


szły także walory państwowe. Likwi- 
spadły na 964 w dużych i 963), w maż 
kach. Wewnętrzne pożyczki na 97, a no+ 

z 95 na 941, Pożyczki premiowo 
misyi 248, П—926, szłachockie—193!, Akcyje 
ważnie staniały, Handlowe 466, dyskontowe 
sturachowickie 170 (bez kuponu), Zawiercia 


8: 


5181 dnieprowskie 1480; Lilpop-Rau 560, 
Podług notowañ biura bankowego gazoty 


los 
sowań płacono: za mark i 45,96, za franki 37.26; 
za guldeny 76, 


—F 


Ruch. pociągów 
na stacyjach: Piotrków, Koluszki i Łódź 


sezon letni 1894 r, 


a) w kierunku od War» r | 
szawy do Granicy: | | 
M 1Ruryjerski(przych | 9 | 36 |), noa 
(2 зуу  Uodekod. | 2 | at ) Ku 
Ni 5 Pospieszny (przych. | 9 | 38 А 
ШШЕ КА 97 ИО 
% 9 Osobowy {мү h | з | 22 | po potn- 
(8 klasy). odehod. | 8 | 34 f dniu. 
„(przych. | 10 | 12 |) wicezo- 
% 18 Osobowy | acha. || 10 | 22 MG 
b) w kierunku od Granicy | | 
do Warszawy: | | 
M 2Kuryjerski(przych | 8 | 9 | 
(2 klasy). (odehod. | 3 | 17 ||» ŻE 
dwcz zak „| | owieczo= 
(3 klasy). Д odchod, | } rem. 
№ 16 Osobowy (przych. | || w polu- 
(8 klasy).  Lodehod. | [ dnie. 
zych, | 
N 14 Osobowy (7 е | } rano, 
c) Pociąg miejscowy | 
(3 klasy): l 
М 16 ( wych. z Piotrkowa | — | rano, 
M 15 |przychz Warszawy | 11 | 46 | wieczorańj 
| | 


d) w kierunku Koluszki-Łódź 
Z Koluszek: 


i Łódź-Koluszki. 


9. 


11 
12.—nocą 


=m 


x 
nas Poleca się pierwszorzędny 
a tani Hotel Angielski 
w mieście Częstochowie, w blizkości 
dworca kolei żelaznej 
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REKORD 50 wiorst w f godz. 52 min. 


oraz 


WSZYSTKIE NAGRODY 


wygrane zostały 


I ua welocypedzie „PEREGRINE” 
Я т „MODEL DE LUXE” 
ттт, ” „DORMONDE” 
r=, U „TRIUNIEEL" 
NE s ” „PEREGRINE” 


w biegu konkurencyjnym dnia 6 mi 


REKORD 25 wiorst 


огаш 


„b. na szosie Mokotowskiej — 


I i II Nagrody m wolocypedzie „Driumph” 
TII ЫЗ 24 = „Peregrine"— 
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strony domku Briscota, gdzieś w oddali, ozwało się ża- 
łobne wycie psa. ç 

Zadrżał, ale po chwili wzruszył ramionami i skie- 
rował się w stronę parku. Szedł prędko. Las wydał mu 
się pełen widziadeł i różnych postaci, wyskakiwały one 
z drzew i krzaków przydrożnych, zdawało mu się, że 
śmieją się, powtarzając mu wciąż: „druga... druga 
ofiara, raz, dwa... raz, dwa... raz, dwa... 

Na zegarzekuźnie wybiła trzecia. 

— Raz, dwa... raz, dwa... — powtarzały widma 
zamordowanych i twarze ich wyzierały z pośród krza- 
ków i drzew. 

Z kąta, z warczeniem porwał się Totu, i poskoczył 
ku niemu, pokazując kły. 

Kopnął psa nogą i pies zawył powtórnie. 

Nad kominkiem wisiało lustro, machinalnie 
Herbert spojrzał w nie i przeraził się... Wyglądał 
strasznie. 

Poprawił sobie włosy, doprowadził do porządku 
ubranie, umył ręce, na których na вл ie nie było 
krwi i obejrzał się wokoło uważnie, czy nie zapo- 
mina o czem. Następnię zamknął drzwi i wszedł do 
parku. 

Skoro doszedł do klombu kwiatowego przed pała- 
cem,przestraszyłsię. W jednem z okien stał Paweł Farjall. 
Pobiegł na górę i, dopiero znalazłszy się w swoim po- 
koju, odetchnął swobodnie i położył się w łóżko, Drżał 
z zimna i napróżno usiłował zasnąć. Teraz znów z ar- 
kady okna i portier wyglądały na niego twarze Herber- 
ta de Nangis i Józefa Briscot, a oddech jego, odgłos 
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nauczycielem języka francuzkiego, młodego człowieka 
w swoim wieku, nie mającego ojca, hrabiego de Nangis. 
Razem z uczniem swoim, wyjechał on w daleką jakąś 
podróż i odtąd nie słyszano o nim więcej. 

Wkrótce po wyjeździe syna, stary Schoffer został 
zabity w lesie. Przypisywano to zemście jakiegoś raub- 
szyca, a ponieważ nie znaleziono winowajcy, umorzono 
zprawę. 

Podczas, gdy Briseot oczekiwał na Herberta, całe 
towarzystwo udało się do kuźnie; tego bowiem właśnie 
dnia miano wypuścić surowiec. Szereg pojazdów za- 
trzymał się przed gankiem i grono gości Farjalla wesoło 
zajęło w nich miejsca i podążyło do kuźnie. Na miejscu 
oczekiwali już robotnicy na strojnych gości swego pana. 
Prętem żelaznym rozbito glinę, zatykającą otwór i całe 
morze ognistych strumieni rozlało się po piasku. Upał 
był straszny i zebranie schroniło się w głębi obszernej 
halli, na umyślnie w tym celu wzniesionej estradzie. 
Marcela z kilkoma damami i hrabią de Nangis, weszła 
do stojącego obok pustego wagonu, by być ochronioną 
od żaru. Ogólna uwaga była zwróconą na wspaniały 
widok; to też młodzi ludzie w licznem tem gronie czuli 
się niejako odosobnieni. 

Maurycy, by dać narzeczonej wspanialszy widok, 
poświęcił znaczną część surowca; wpuszczono do ogni- 
stej masy powietrze, to też purpurowy płyn syczał 
i pryskał wokoło, a chwilami snopy iskier jak race fajer- 
werkowe unosiły się w górę. 

Rozpalone żelazo płynęło z ogłuszającym szumem 
i sykiem. Masa ognista płynęła coraz to dalej i zapel- 
niala już piaskowe swoje łożysko, szukając co chwila 

Zemsta. 7 
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nowego ujścia i płynąc wązkiemi strumienami aż pod 
estradę, wśród okrzyków radości lub przestrachu. 

Marcela i Herbert stali jedno tuż obok drugiego, 
milezący, z zaschniętem gardłem i zapartym oddechem. 
Od czasu do czasu oczy ich spotykały się i po całem ich 
ciele przechodziły dreszcze. 

Nareszcie те metalu wy się i biały obrus 
przechodził w barwę purpury, centkowanej czarno w mia- 
rę stygnięcia płynu. 

Widzowie ruszyli się ku wyjściu i powrócili do 
pałacu, by wziąć udział w zaimprowizowanych na po- 
czekaniu tańcach. Zmęczenie jednak dało im się wkrót- 
ce uczuć, « skoro Marcela z ojeem odjechała, wszyscy 
rozeszli się do swych pokoi, by wypocząć po męczącym 
dniu. 

Była dziesiąta. 

Herbert zeszedł do parku tylnemi schodami, znaj- 
dującemi się niedaleko od jegó pokoju i zapuścił się 
w aleję wiązów, prowadzącą do domkn Briscota 

Teraz, gdy nie potrzebował jaż ndawać zrzucił ma- 
skę z twarzy i, zafrasówany, nie ukrywał trwogi. 

— (o u dyjabła — mówil do siebie — горі tu ten 
stary? Byłem pewien, że zdechł już oddawna, albo sie- 
dzi gdzie w jakiej dziurze w dobrach księcia de Ver- 
lenil. Psie życie, do licha! Ciągle tylko być w straelin 
i trwodz Z jednej strony ten przeklęty Briseot, 
4 drugiej znów Paweł... Ale czego może chcieć odemnie 
ten stary?,. Jeżeli pieniędzy, to się źle wybrał, bo jestem 
sphikany i, jeśli nie wygram w tych dniach, nie wiem 
co robić będę... Ale nie! znam ja go dobrze, pieniędzmi 
go nie przekupię i jeśli mu móją historyję opowiem, 
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dnych. Zapach żywicy rozehadził się wokoło, telnienie 
poezyi tajemniczej a pelnej uroku otaczało ich. 

Zapanowało na chwilę grobowe milczenie. 

Józef Briscot stanął z rękoma skrzyżowanemi na 
piersiach i patrzył wprost na Herber Ten miał oczy 
spuszczone w dół; podniósł je jednak, spojrzał na starca 
i zadrżał, 


Jedno to spojrzenie wystarczyło mu do przeświad- 
czenia się, że nie znajdzie w nim spólnika, ale raczej su- 
rowego sędziego. 

— Masz zatem nadzieję — przemówił nakoniee 
Briscot—że ja pochwalę cię, a przynajmniej zachowam 
się biernie i stanę się niejako wspólnikiem oszustwa, 
które popełniłeś?.. Otóż jeśli tak sądzisz, mylisz się. 
Mówisz, że nie wyrządziłeś krzywdy nikomu?..  Przeci- 
wnie, wyrządziłeś ją sprawiedliwości i poczuciu honoru, 
z któremi nie wchodzi się w układy!.. Nie chcę cię gu- 
bić i dlatego zostawiam ci czas do namysłu. Popraw 
‚ zwróć skradziony tytuł i mienie i zacznij pracować 
uczciwie, a milczeć będę. W przeciwnym razie, powiem 
o wszystkiem punu Maurycetmu, a on już będzie wiedział 
co zrobić dalej... Oto moje ostatnie słowo. 


— I twoje ostatnie tchnieniel—zawolał Herbert. 

W powietrzu rozległ się strzał i Józef Briscot padł 
bez życia, ugodzony kulą w serce. 

W chwilę później, fale Wilczego Lugu, poeliłonęly 
zwłoki starca i rewolwer, z którego został zabity. 

Herbert przez jakiś czas stał, nasłuchując, czy nie 
usłyszy czyich kroków, ezy donośny jaki głos nie oskar- 
ży go o zbrodnię. Cisza panowała wokoło, tylko od 


